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WIADOMOŚCI POLITYCZłiS. I
Ha kurację.

Pan mminter Pracy i Opieki Spo­
łecznej inż. Jurłriewios wyjechał 
wczoraj na kilkotygcdniową kurację 
dc Karlsbadu.
\ Zastępuje go w sprawach siutbo- 

wyoh dyrektor departamentu p. Ta­
deusz Szubartcjwicz.

Organizacja Województw.
Ministerstwo Spraw Wewnętrz­

nych opracowuje projekt ustawy 
o organizacji Województw. Projekt 
ten był jut opracowany cd dwóch lat. 
&araz po zakończenia tej pracy pro­
jekt będzie wniesiony na Radę Mi­
nistrów i po jej akceptacji ułużg się 
jako rozporządzenie P. Prezydenta 
Rzeczypospolitej, W ten sposob do- 5 
Ozcka s ę załatwienia sprawa Orga- < 
nizaoji Władz I i II instancji. { 
Minister Reform Rolnych jedzie do i

Poznania.
W tych dniach wyjeżdża do Po­

znania min. reform roioych p. dr. Sta­
niewicz, aby zapoznać °ię na miejscu 
L pracami tamtejszego Ukr. Urzędu 
Ziemskiego ora& z potrzebami miej­
scowego społeczeństwa.

Z Rady Ministrów.
Wczoraj o godz. 12 w południe 

odbyło się na Zimnu w obecności 
pana Prezydenta Rzeczypospolitej 
posiedzenie Rady Gabun towej z udzia­
łem pana Bartla.

Omawiano całokształt spraw poli­
tyki zagranicznej polskiej oraz spec­
jalnie sprawy gdańskie.
S* Na posiedzeniu był obecny Ko­
rsarz R^eozypospobtej w Gdańsku 
P. Strassburgier.

Gen. Włodzimierz Zagórski.
W dniu wczorajszym adwokat 

gen. Włodzimierza Nagórskiego me­
cenas Franciszek Sznarbachowski 
fîVl przyjęty przez p. ministra spraw 
wojskowych,

Po zapoznaniu się z memorjaiem, 
Przedstawionym przez p. Sznarba- 
chowskiego, p. minister spraw woj 
skowych obiecał że zajmie się ipra*

gen. Zagórskiego.
Prof Kemme rei we Lwowie.
Prof. Kümmerer, który przybywa 

jutro rano do Lwowa, przyjmować 
będzie w Izbie Skarbowej przez ca­
ły dzień. O g. 1 przybędzie do Izby 
Przemysłowo-handlowej, aby zezna- 
lomić się z systemem prac i odbyć 
^ynierenoję z przedstawicielami ży- 
°ia gospodarczego. Wieczorem wy- 
Jedzie do Borysławia

harcie wïslawj przenijslDWO-rolni-1
uej w CzesIütiiowiB. i

CZĘSTOCHOWA 13.8 (Tel. wł). | 
Wczoraj o gedz. 10 rano w Klaszt j- . 
r»e 00. Paulinów na Jasnej Górze I 
Oprawione zostało przez O, Przeora | 
uabotfeństwo za pomyślność Wysta­
ny roluicso-przemysłowej w Często­
chowie,

Na nabjżeństwie było pełno osób 
wszystkich sfer.
O godz. 2-ei Wstęgę wystawewą 

Przeciął prezydent miasta dr. Marci- 
J*°*ski. Ruchliwe Przedstawicielstwo 
pilskich Wystaw Ruchomych zdola- 

ftutij wystawić eksponaty zgórą 
«WO firm kraj owych.
. Wystawa przedstawia się bardzo 
mttreauiąco.

Zastępca Cziczerina.
BERLIN. 13.8 (Tel. wł.) Donoszą 

e >• x te następcą, a może
wkiótoe i następcą Oziczerina został 
roiaoovany Litwinow.

Oburzerfe prasy narodowej francuskiej.

Traktat Wersalski jest najlepszą 
gwarancją bezpieczeństwa Francji.

PARYŻ, d. 13.8 (Teł. wł.) Prasa 
narodowa francuska z oburzeniem 
omr.wia możliwość ustępstwa ze stro­
ny Franc i na rzecz redukcji wojsk 
francuskich okudujących teryterjum 
Nadrenji.

Z niesłychanym oburzeniem twier­
dzi ta prasa, ze iząd dobrowolnie 
r^duKująo liczbę wojsk okupacyjnych 
naraża Francję na niebezpieczeństwo

Powstanie
PRAGA, 13.8 (Tel. wł.) W Al 1 

banji wybuchło powstanie. Bliższych I 
szczegółowych brak, ale wołki się już |

g dyl tylko Traktat Wersalski daje 
zabezpieczenie sranie Francji, a wła­
śnie on nada je Fiaucji prawo oku­
pacji Nadrenji.

„Temp s* wyraćuie pisze, ie 
Francja musi się opierać w swej 
praktyce europejskiej tylko na Trak­
tacie Wersalskim, a w żadnym razie 
na Układzie Locarneńskrna, który 
«eit fikcią.

w Albanji.
toczą I mają przebieg b. krwawy.

Powstańcy występują przeciwko 
obecnemu rządowi.

Straszny wybuch na Węgrzech.
Na w j większa węgierska fabryka amunicji wylatuje 

w powietrze. * - Kilkaset osób zabitych a 1000 rannych. — 
Pożar widać w promieniu 60 kl.

BUDAPESZT, 13.8. (Tel, wł.) 
Wcsoraj wieczorem na Węgrzech 
wydarzyła się jedna z największych 
Katastrof świata w ostatnich cza­
sach.

Największa Węgierska fabryka 
amunicji położona na wyspie Csepel 
oddalonej o 20 kilometrów od Buda­
pesztu wyleciała w powietrze.

Skutki ekspozji okazały się strasz­
ne. Zaraz po wybuchu wsaczął się 
pożar, jaki widać było w promieniu 
ŃO kilometrów, detonację zaś słychać 
było daleko dalej.

Trudno rbadać jest n&razie roz­
miary katastrofy, ale niekture pisma 
podają, ie zginęło w niej kilkaset 
osób, a 1000 poniosło rany.

Szpitale w Budapeszcie przepił

nione są rannym:. Ogłoszono mobi­
lizację wojska i policji w celach ra­
tunkowych.

Telefony i telegrafy zamknięto 
dla publiczności i oddano również 
do rozporządzenia władz ratunko­
wych.

W mieście powstała mesiychaua 
panika, gdyż wszyscy prawie drfą 
o las swych znajomych i krewnych, 
którzy przebywali na letniskach na 
wyspie Cdiepel.

Stwierdzono dotąd, że pożar wy­
buchł odrazu w trzech magazynach 
prochu.

Domy są porujnojtane, ogrody 
zniszczone i wypalone żarem ognia. 

Bliższych szczegółów brak.

Zbiorównia dynamit u wyleciała 
w powietrze.

SZTOKHOLM, d. 13.8 (Tel. wł.). 
W miejscowości Kiryn wyleciała w 
powietrze wielka zbiorownia dyna­
mitu.

Od wybuchu zburzone zostały dwa

pobliskie banki.
Wielka liczba osób odniosła cięż­

kie rany.
Straty wynoszą 1,000,000 koron 

szwedzkich.

Meksyk postępuje po bolszewicku
Konfiskata kaplicy św. Andrzeja w Vera Cruz.

MEKSYK-MIASTO. 13.8 (Tel. w.ł) 
Ogłoszono tucrj dekret Prezydenta 
i ministra spraw wewu. w sprawie 
konfiskaty kaplicy św. Andrzeja w 
Vera Gruz i oddania jej na biura Zw.

Zaw. Robot. Rolnych i Przemysło­
wych.

Dekret motywuje ten krok tern, 
że. że w Vera Gruz jest za dużo 
kościołów, a Związek pracuje dla na­
rodu i musi powiększyć swe biura.

Nowy Starosta Rypiński.
Jest nim p. Czesław Gajzler dotychczasowy 

prezydent Włocławka
WARSZAWA, d. 13.8'(Tel. wł.). 

W dniu wczorajszym p. minister spraw 
wewnętrznych zamianował dotychcza­
sowego prezydenta miasta Włocław­

ka p. Czesława Gajziera starostą 
Rypińskim na miejsce dotychczaso­
wego starosty p. Wołyńskiego. 

Możliwość zawieruchy na Bałkanach.
Skutki noty

SOFJA. 13.8 (Tel. wł.) Jak wia­
domo, Jugoslawja, Rumunja i Grecja 
w tych dniach złożyły notę Bulgarji.

Nota ta twierdzi, * że acz wspo­
mniane państwa pragną utrzymać 
dalsze sąsiedzkie stosunki z Bułgarją 
to jednas żądają, aby Bułgar ja ogra­
niczyła działalności Komitetów Re­
wolucyjnych i strzegia Gd nich nale­
życie swe granice.

W tym celu nota kategorycznie 
i ostro iądt:

1, •* Aby rząd bułgarski polecił 

do Bulgarji.
swoim whdzom granicznym spełnia­
nie swoich obowiązków nietylKo 
zgodnie z wymaganiami dobrych sto­
sunków sąsiedzkich, lecz również 
według zasad regulaminu granicz­
nego.

2. — Aby rząd bułgarski przyjął 
szereg zarządzeń w celu zapewnie­
ni h lądu i spokuju w sferze granicz­
nej i ukrócił wyystąpienja rewolu­
cyjne.

WIEDEN. 13 8. (Tel. wL) Z Suffi 
donoszą, że nota Jugosławji wywo­

łała tutaj wielką niespodziankę i m- 
der niemiłe wrażenie.

Premjer zwołał zaraz w piątek 
na posiedzenie Radę Gabinetową. 
Sądzą powszechn e, że może dojść 
do konfliktu zbrojnego między temi 
państwami. Dziennikarzom oświad­
czył premjer, że Bułgarja nie może 
załatwić żądań Jugosławii, które wy 
magają ed Bulgrji rozwiązania szere­
gu stów irzy sień.

BELGRAD 13.8 (Tel. wł) Prasa 
występuje ostro przeciwko Bulgarji 
i żąda wyraźnie interwencji trz ch 
paaitw: Jugosławji, Grecji i Rumunji 
przeciwko agitacji Bulgarji.

SOEJA 13.8 (Tel. wL) Wczora 
w nocy grupa emigrantów bułgar­
skich wkroczyła z terytorjum serb­
skiego na bułgarskie.

Doszło do starć w szeregu wio­
sek nadgranicznych.

Ostatecznie pod ochroną wciska 
emigranci cofnęli się na terytorjum 
serbskie.

Sowiety a pakt rumiiû- 
sko-francuski.

MOSKWA 12.» (AW) Komîurjat 
ludowy do spr. zagr, w najbliższym 
czasie zaprotestuj1 energicznie pize- 
oiw porożumieniu francusko-rumuń­
skiemu- Csiczerin zamierza w nocie 
wskazać na niewątpliwą tendencję 
traktatu, skieruwmego pizeciwko 
interesom SSSR, tak w dziedzinie 
terytorialnej (sprawa Bessvabji), jak 
i w zakresie zagadnień gospodarczych. 
Prasa tutejsza stwierdza, ze Poincare 
wbrew nadziejom stosuje wobec So­
wietów systematycznie wrogą poli­
tykę, która luzależnia całkowicie 
Francję od imperjalirmu W. Brytanji,

Wllitl polski do Anglii.
GDANSK, ia.8 (Tel. wł.) .Bal­

tische Presse" donosi z Rygi, iż ga­
zety tamtejsze podają, że odpłyną! 
z portu w Rydze okręt duński, wio­
zący pierwszy transport węgla pol­
skiego z Łutwy do Anglji, drugi 
okręt odpływa w ciągu bieżącego 
tygodnia, trzy inne okręty załado> 
wują się w porcie

Z giełdy warszawskiej.
WARSZAWA. Na wczorajszej 

giełdzie warszawskiej płacono;
1 doi. St. Zj. A. P. 9.04; 9.06; 9.02; 
1 funt zzt. — — — — — 44.20;
100 fr. franc. — — — — 25.30;
100 fr. «w. — — — —175.80;
4l/>< listy sait. ziem, przedw. 31.75.

Na wozorgjizej giełdzie wieczornej 
nieoficjalnej tendencja na akcje — 
utrzymana; listy przedwojenne zasta­
wne -- bardziej pozzuklwine; waluty 
i dewizy obce — buz zmiazy.
1 doi. St. Zj. A. P. — — 9.04; bez 

zainteresowania; 
4ť/i®/o hsty zast. ziem. — — 31.18; 
100 rb. zł, — — ■— — 472.00- 
100 rb. sr. — — — — — —

Na wczorajszej^ giełdzie Łowaro- 
wo-zbożowej płacono:
Pszenica — — — — — 42.00;
Zyto— — 27.00,
Dtręby żytuie — — — 18,90^

Obroty — zwiększone; tendencja— 
bez zmiany.

Po samknięcin kroniki.
Uożynki.

Jak nas poinformowano, uroczy­
stość Dożynek, jaką urządzają po­
wiatowe szkoły rolnicze męska i żeń­
ska w Niegłosach odbędzie się nie 
w niedzielę, a w sobotę t, j. jutro, 
duiŁ 14 sierpnia.
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tai Ii K
Mimo stereotypowych narzekali*— 

sytuacja gospodarcza w kraju się po­
prawia, kryzys maleje, bezrobocie 
się zmniejsza, a export wykazuje co­
raz zwiększające się cyfry. Bezzwy 
kłej opieszałości należałoby pomy­
śleć co w tych, nieco lepszych wa­
runkach materjalnych — należy 
uczynić, aby nie przepuścić momen­
tu, aby nie zmarnować chwili.

Mimowoli wzrok zwraca s’ęauto 
matycznie do powszechnej bolączki 
czasów powojennych — do kwestjt 
budowlanej. Od wielu lat Płock się 
nie buduje. Zastój w tej dziedzinie 
jest nieomal chroniczny. To co w 
ostatnich czasach zremontowano iub 
postawiono u nas—to kr plą w mo­
rzu —to właściwie tak mało, że brać 
tego pod rachubę nie można wcale.

A jednak budowanie w Płocku 
nie jest tak strasznie drogie, jakby 
się zdawało. Płaca za godzinę pra­
cy na razie nie dosięga jakichś sum 
bajecznych, pomoc murarska też tak 
wiele nie kosztuje. Biur technicz 
nych mamy parę, cegielni w Płocku 
i w okolicy poddostatkiem, że me 
wiedzą co z wyprodukowaną cegłą 
mają począć, gdzie ją zbyć? Brak 
tylko gotówki, kredytu, a co najważ­
niejsze brak odwagi i inicjatwy.

A to ostatnie jest czynnikiem, jak 
się pokazuje, najważniejszym, decy­
dującym Grono „chudeuszów“, bo 
urzędników państwowych, komunal­
nych i prywatnych, wznosząc mozol­
nie i stopniowo swą kolonję za Rc- 
gatkami Warszawskiemi — musi za 
imponować silną wolą i dobrem! chę­
ciami każdemu bezstronnumu obser­
watorowi.

Co mogliby w tym kierunku zro­
bić ludzie handlu i przemysłu, ludzie 
interesu — skoro tyle dokonują ci, 
którzy skromnie dzień cały siedzieć 
muszą za biurkiem urzędniczym? Na 
turaime, że miejscowe władze za 
równo powiatowe, ,ak i miejskie, 
przez stosowną politykę mogłyby 
wiele oddziałać w tym kierunku. Po 
trzeba przedewszystkiem udostępnić 
nabywanie terenów pod budowle, po­
trzeba ułatwić warunki wznoszenia 
nowych domów, zachęcić czemś lu­
dzi do budowania, choćby zwolnię 
niem z wszelkich ciężarów miejskich 
na lat parę po wykończeniu nowej 
siedziby.

Następnie należy opracować typ 
domu mieszkalnego i nie czynić 
zbytnich utrudnień w jego akce­
ptacji.

Wdzięczną rolę pośrednika w 
uzyskiwaniu kredytów budowlanych 
od instytucyj państwowych mogłoby 
wziąć na siebie miasto, nawet z pew­
nym drobnym zyskiem, stawiając za 
warunek wykluczenie wszelkich spe- 
kulacyj budowlanych.

Wpojenie w szerokie sfery, źe 
tak jak z ziemią, tak też dachem 
nad głową frymarczyć nie można — 
jest chyba misją szczytną i wartą 
zachodu

Mamy tyle w Płocku nieużytków 
miejskich wąwozów, parowów sto­
ków gór, że możnaby na nich bez 
uszczerbku dla majątku miejskiego 
rozsypać całe dzielnice malowniczych 
domków i dworków mieszkalnych.

Trzeba się tylko do tego komuś 
zabrać ale to nie w celu zrobienia 
szybko na tern majątku, lecz w celu 
ulżenia współmieszkańcom w głodzie 
mieszkaniowym, w celu dopomoże 
nia do zyskania własnego dachu nad 
głową, do zrobienia z nich komorni 
ków lokatorów, posiadaczy szczypty 
gruntu i własnej realności

Kto to zapoczątkuje — zasłuży 
się rzetelnie Płockowi i >ego miesz­
kańcom A’ B. M

Czyś złoży* ofiarę Da

„Czerwony Krzyż?,,

i l tai sowieckiej.
*

(Własna korespondencja)
Moskwa w Sierpniu 1926 r.
Wystarczy stosunkowo krótki po­

byt zagranicą, by po powrocie do 
Kos i sowieckiej znaleźć tam sporo 
zmian, częstokroć dość ciekawych 

Ii pociesznych.
Formalności celne i paszportowe 

na granicy polsko-rosyjskiej zostały 
ostatnio znacznie uproszczone. Frek­
wencja na granicy jest naogół nie 
znaczna, bowiem pociągiem, kursu­
jącym trzy razy tygodniowo, przyjeż­
dża do Rosji około 100, a często 
jeszcze mniej podróżnych. Są to po 

I większej części kurierzy dyplowa- 
Ï tyczni państw zachodnioeuropejskich 
I jako to Anglji. Polski, Czechosłowa­

cji, Wioch. Austrii, ZSSR a czasem 
‘ znajdzie się między niemi i Amery­

kanin; da ej przyjeieżdzają do Rosji 
reemigranci i uchodźcy polityczni, 
a wreszcie. -- latem szczególnie, - 
przedstawiciele państw zachodnich, 
powracający z wywczasów letnich.

Rewizja celna jêsf bardzo ścisła 
tak na stronie polskiej w Stołbcach, 
jak Î na stronie sowieckiej w Niegor- 
jewem. Rosyjscy urzędnicy celni w 
pierwszym rzędzie szukają wyrobów 
włókienniczych, dalej perfum, jed 
wabi, obuwia lakowego i innych 
przedmiotów luksusowych, które w 
Rosji podlegają bardzo wysokim 
opłatom celnym Artyl uły te są 
obecnie przedmiotem kontrabandy, 
nic więc dziwnego że celnicy so­
wieccy tak gorliwie rewidują walizki 
pasażerów. Osoby, należące do 
świata dyplomatycznego, oczywiście 
lewizji celne; nie podlegają ale su­
mienni urzędnicy sowiecy częstokroć 
starają się poznać tejemmce kufer­
ków i tych uprzywilejowanych pasa­
żerów. Czynią oni to po większej 
części z wrodzonej ciekawości oraz 
z braku zaufania a ich swoiski upór 
doprowadza często do różnych incy­
dentów z przejezdnymi, którzy, rzecz 
jasna, nie maią zemiaru stosować 
się do kaprysów urzędników celnych, 
Incydenty te mają zwykle przebieg 
mniej, lub więcej burzliwy, co w za­
sadzie zależy od temperamentu bo­
haterów zatargu.

Rewizję paszportową przeprowa­
dzają urzędnicy GPU., t. j. państwo 
wej administracja politycznej. Praca 
ta jest nad wyraz łatwa, bowiem 
ilość przyjezdnych do Rosji ,est bar 
dz ? ograniczona. Urząd pogranicz 
ny otrzymuje zwykle od przedstawi­
cielstw zagranicznych zawiadomienie 
o każdej udzielonej wizie, tak że 
przejście granicy się poprostu w od­
nośnych księgach rejestruje. Podró 
żni otrzymują swe paszporty dopiero 
przed odejściem pociągu, ale kon­
duktorzy wkrótce dokumenty znów 
odbierają by pasażerów w nocy nie 
niepokoić w razie nowej rewizji że 
strony organów sowieckich.

Zaraz na stacji pogranicznej ude­
rza przyjezdnego ciekawy system 
pracy tragarzy sowieckich. Jest to 
typowy system pracy kolektywnej, 
bowiem tragarze nie pracują indywi 
dualnie, lecz w grupach. Kiedy po­
ciąg wjeżdża na stację, do wagonów 
wchodzą tragarze (t zw. artelszczcy) 
którzy wynoszą pakunki bez względu 
na to, czy pasażer sobie tego życzy, 
czy też nie. Bagaże wędrują w ten 
sposób do sali rewizyjnej, skąd po 

i przeprowadzeniu rewizji odnoszą ie 
.artelszczycy“ znów do wagonów.

' Za swą pracę otrzymują tragarze 
odpowiednie wynagrodzenie podług 

i ustalonej z góry taksy, zależnej bądź 
■ to od wagi, bądź też od ilości pa­

kunków. Stwierdzić należy, iż „ariel" 
ä ręczy za bagaże pasażerów, tak że 
I nikt o los swych pakunków nie po- 
! Winien się niepokoić.
j Pociągi sowieckie są naogół czy­

ste szybkość ich prawie przedwojen- 
I na, a ceny biletów takie jak w Szwaj- 
’ carji lub Anglji.

(Dok. nast.)

I♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦

0 ożywienie ruchu budo­
wlanego.

Dnia 9 b. m w ministerstwie 
Skarbu pod przewodnictwem mini­
stra skarbu Czesław« Ktarnera odby­
ło się posiedzenie rady państw, fun­
duszu rozbudowy misst, w którem 
wzięli udział: wice - minister robót 
publicznych p. Górski, przedstawi 
ciele ministerstw a skarbu, minister­
stwa spraw wewnętrznych i minister­
stwa reform rolnych, prezydenci 
miast Krakowa, Lwowa, Wilna, Ra­
domia, Przemyśla, Grudziądza, Lu­
blina i Kutna oraz przedstawiciele 
miast Warszawy, Łodzi i Poznania.

Przedmiotem obrad konferencji 
była sprawa nowelizreji ustawy o 
rozbudowie miast z dnia 23 kwiet­
nia r. z, Urzędy, które miały do 
czynienia z tą ustawą i zarządy 
miast poszczególnych od dłuższego 
już czasu zwracały się do minister­
stwa skarbu o znowelizowaniu usta­
wy tej. która ujawniła duże braki. 
Obecna nowela wprowadza poważne 
zmiany, pozwalające na bardziej ra­
cjonalne prowadzenie akcji kredyto­
wo - budowlanek

Zasadnicze anvany, przewidziane 
w projekcie rządowym spotkały się 
z uznaniem zebranych, przyczem w 
trakcie dyskusji przedstawiciele 
miast wysunęli szereg no%ych po 
stulatów, z których większość będzie 
mogła być uwzględniona.

Nowela stwarza elastyczny sy­
stem finansowania ruchu budowla- 

* npgo, dając szerokie pole dla inioja- 
i tywy gmin i osób prywatnych.

Wałnem niezmiernie ze względu 
I na chwilę obecną jest przew’dziane 

W noweli nadanie ministrowi skarbu 
prawa wykorzystania bezpośrednio 
na akcję kredytowo - budowlaną 

{ części wpływów z państwowego po- 
dotku od lokali i placów niezabudo­
wanych.

Pan winfster skaubu zaznaczył, 
I ze wobec ciężkiego stanu naszego 

budownictwa, nie c»ekaiąc na ogłe- 
: szenie noweli w drodze dekretu, 

przekaie natychmiast Bankowi Go­
spodarstwa Krajowego pewne kwo­
ty, co pozwoli dać dalsze kredyty 

I specjalne na ukończenie jeszcze w 
miesiącu bieżącym budowli rozpo­
czętych.

i Depesze krajowe.
Ruch w Zakopanem.

ZAKOPANE (A. W.) Z powodu 
I ustalenia się pogody po długotrwa­

łych deszczach, ruch gości w Żako- 
i panem od kilku dni wymógł aię 
I znacznie. Przyjeżdża do Zakopanego 

dziennie około 400 osób w tenu wie- 
j le gości « zagranicy, przeważnie 
. z Austrii. Zdarzają się również go- 
I śoie z Ameryki i Sowietów. Równo­

cześnie ż tam cżywił się ruub wy­
cieczkowy przez Tatry na stronę 

I czeską. Komisariat policji państwo­
wej wydaji dziennie z górą 100 
przepustek turystycznych na prze­
kroczenie granicy.

Kula w palecie malarki«
ZAKOPANE (A. W.) Znana ma­

larka ETelina Lipińska udała się o- 
negdaj na dregę do Kalatówek, gdzie 
w pewnem miejscu malowała pejzaż 
Nüglô usłyszała strzał, kula rewol­
werowa przebiła jej paletę z farbami. 
Przestraszona uciekła nie zdoławszy 
stwierdzić esy strzał był zabłąkany, 
czy też losmyślnie w nią skiero­
wany.
Walka obłąkanego z nożow­

cem.
LWÓW (A. WJ Dziś rano obłą­

kany Kazimierz Broś. który uoiekł 
z zakładu dh obłąkanych w Kulpar- 

ï kowie, wpadł do mieszkania Eugen- 
1 jusza Tkacza przy uhey Krzywej Nr, 

14 i groził, że go zamorduje. Tkacz w 
obrcmie własnego życia, jak twieruzi 
porwał rewolwer i zastrzelił wrrjata. 
Dopiero o g. 6 morderca zgłosił się do 

■ komisariatu policji i zameldował o 
■ swym czynie. Zabity Broś był zna­

nym nożownikiem i awanturnikiem, 
zaś Tkacz odsiedział niedawno karę 

i 1 i pół roku więzienia za gwałcenie 
1 dziewciąt.

hpme lapuBlune. 

Ataki na Benesza.
PRAGA (AW) Sprawa gen. Gaj­

dy w dalszym ciągu budżi wielkie 
zainteresowanie prasy, przyczem po­
lemika, prowadzona dookoła iucydeu 
tu, jest coraz to ostrzejsza. Faszy­
stowski „Naród“, omawiając całą 
sprawę, grozi demonstracjami po 
miastach i awanturami w oarlamen- 
cie, w raz eP gdyby gen. Gajda nie 
otrzymał pełnej satysfakcji. Pismo 
krytykuje w bards ooslry sposób d-ra 
Benesza, którego polityka doprowa- 
dz'ta do zaostrzenia się stosunków 
wewnętrznych w Czechosłowacji. 
Dziennik uważa niezwłoczną dymisję 
ministra Benesza za konieczność oś 
wiadczsjąc, iż atmosfera w Czecho­
słowacji, dooiero po jej dokonaniu, 
mogłaby być oczyfizozoną. Ataki na 
ministra Benesza rozpoczęły się po­
nownie także w całej prasie demo- 
krutyczuo-narodowej.

Rosja a Persja.
MOSKWA (AW) Zbliżenie pomlę 

diy państwami SSSR, a Porają robi 
dalsze postępy. W najbliżssym cza­
sie przyjedzie do Moskwy perski min. 
pełnomocny Timurozrtd Riza Chan, 
którego przyjazd tłumaczony jest chę- 
c ą rządu perskiego zawarcia z •So­
wietami umowy w sprawie koncesji 
rybnych na perskich wodach i znie­
sienia ceł na szereg towarów na gra­
nicy persko-soweck1’ej, przyczem per­
traktacje ze strony komîsarjatu lu io< 
wego do spraw zagranicznych i’pro- 
wadz'ö będiic Cziczsrin, wraz s p.zed 
stawioielem So w etów w Tehon.nie. 
Wskazywałoby to, iż rokowania ty­
czyć się będą także i innych spraw, 
poza kwest ją koncesji rybnych. Co­
raz głośniej mówią o zawarciu so- 
wiecko-persko-tureckiej umowy przy 
jaźni, wzozowanej na analogicznej 
umowie, istn>jącjtj Persją a Turcją. 
Według pogłosek projektowany trak­
tat miałby klausulę, według Łtórej 
rząd gSŚR. zobowiązywałby się do 
interwencji w razie wybuchu nowych 
rozruchów w P< rsji. Umowa powyż­
sza posiadałaby dość wyrtźue ostrze 
przeciwzngielskie.

Potęga lotnicza sowietów
MOSKWA (AW) Według spra­

wozdania wydziału w awjacji, komi- 
sarjatu ludowego dospraw wojsko­
wych, stan obecny lotnictwa wojen­
nego państw S. S S R. obliczony jest 
na 1880 jednostek lotniczych, w tern 
przeważnie samolotów i 90 tys. ludzi. 
Propaganda awjaeji S. S. S. R. pro­
wadzona jest bardzo intensywnie, 
przyczem istnieje kilkanaście szkó 
przy goto wująch do studjów działu 
Awjacji w Wyższej Szkole Wojennej. 
Istnieje kilkanaście pism i miesięcz- 
nik.w, poświęconych temu zagadnie­
niu. Sprawozdanie opracowane zo­
stało przez kierownika floty lotni­
czej S.S.S.R. Jacuka.

Dzierżyński! wolniej na 
zakrętach’

MOSKWA (AW) Krąży tu w od 
pisach mowa, jaką wygłosił Dzier­
żyński w duiu swojej śmierci. Mo’ 
wa ta zgodna jest z tekstem oficjal­
nym, podanym najobszerniej w .Praw­
dzie”, z tekstu oficjalnego jednak 
Wyrzucony został dłuzszy ustęp za- 
oiynaiący się od słó#: „Wy pano­
wie Trocki, Pistakow, Miodwiedjew, 
Sokolników i Z’nowjew jesteśaie fak- 
tycznemi sprawcami upadku naszego 
przemysłu i załamania «i^ jedności 
partyjni j. Żałuję bardzo, iż zbyt póź­
no dowiedziałem się o wsseym taj­
nym zebraniu w lesie. Wówczas nie 
spóżmłbym się z wysłaniem kuku 
pułków G.P.U., któreby przy pomo­
cy kulomiotów znlsscayly was i wa­
szych zwolenników.” W tym mo­
mencie, jak notuje stenogram Trocki 
roześmiał się krzyknąwszy; oho, oho, 
a Piatakow wołał ironicznie: „Dzier­
żyński wolniej na zakrętach,./
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Echa Płockie. '
KALEBOmfE.. j

WachÓd s«oáca Ö 4 m. 2 . Ztchćd 19#. 29
Piątek| dni« 13 Sierpnia 1026 r.
Kai. rzym kat. Hipolit «

JniiroS— Euzebjusz | * 
Oyżar nocny w spiekach.

Ozlé Eocay dyżur apteki Wlodkowskiego 
Apteka czynna r d 7 wieczór do 9-eJ ranę j

Płetwie Tovťariystwe
Ííibiintekíí Tcwrzysma »® í

Wtorki, czwartki i soboty od <-®j j 
•rej po ptaMźnl». I

Ryuck Kanoniczny.
jHvzetnn otwarte w niedziele l plątk ? 

od U'ej do í-ej. I
s y * a w 5 d v, {

Wilii
Kraków 118 — 156 uh. 10 cm >

?«wiehosl 11.8 4 108 ub. 17 cm.
Warszawa 11.8 4 255 ub. 45 cm

Picea 12.8 4 190 ub 17 cm.
Bug.

Wyszhów 11.8 4- 29 pb. I cm
K*r'»w a

Fehusk 118 4-51 pb 2 cm.

flazeta Handlowa.
Pragnąc spopularyzować i wzbu- ■ 

dard zainteresowanie wśród P. T. I 
Czytelników „Dziennika Płockiego” 
dla sprav ekonomiozno-handlowyob, ’ 
weszliśmy w porozumienie z wydaw- | 
nktwem Gazety Handlowej, której 
egzemplarz okazowy dołączyliśmy do i 
naszego pisma w zesiłym tygodniu. j 
Na podstawie tego, czytelni sy nasi Í 
mogą zamawiać tygodnik Gazeta : 
Handlowa w naszej administracji w \ 
cenie 3 zł. kwartaluie. Numera Gaze . 
ty Handlowej będą dołącza io PP. : 
Abonentom do Dziennika.
Kurs przygotowawczy do egzaminów 

konkursowych na Pilitecbaikę.
Ze względu na rozbieżność pro- ; 

gramów różnych typów szlól śred- î 
n!cb, która szczególnie w zakresie ; 
wymagań z matematyki dawała się 
we znaki maturzystom i maturzyst- 
k<m przystępującym do egzaminów 
konkursowych na Pol technikę, po . 
Porozumieniu s § z Jego Magnificencją Î 
P- Rektorem Politechniki Warsz. w 
c*asio od dnia 16 sierpnia do 12 go ' 
*r«eśnia b. r. Bratnia Pomoc Foli- ] 
techniki urządza Kurs Prttygotowaw- ■ 
°®y do Egzaminów Konkursowych s 
c< Pol technikę. ,

Kurs, którego wykładowcami bę- ! 
dą po. Asystenci i studenci wyższych 
’emestrôw Politechniki, będzie pro­
wadzony system seminaryjne ćwicze­
niowy m, przy ozem główna uwaga bę 
daie zwrócona nie na uzupełnianie 
wiadomości teoretycznych, lecz na 
technikę rozwiązywania zadań, a w 
grupie Wydziału Architektury — na 
JJłunek odręczny. Kurs obejmować 
będzie całkowity zakres wymagań 
stawianych na Egzaminie Konkurso­
wym na poszczególne wydziały.

Opłata na cały kurs wynosi 30 zł. 
Płatnych zgóry.

Na czas trwania Kursu Bratnia I 
romoc Politechniki ma zarezerwowa 
: 3 około 100 miejsc w Domach Aka- 
uem'ükich. Komorne wyniesie 30 zł. 
miesięcznie (dz:ennie 1.50) płatnych 
teóry. Przydział miejsc według kc- 
tejnośoi zapisów na Kurs (wskazany 
P°ápiech).

. Pozatem Bratnia Pomoc Politech 
o*ki mnie zapewnić wszystkim uczę 
"teikom Kursu stołowanie się w 
*u<hniach i bufetach Akademickich, 
w, których uczestnicy otrzymają ta- 
Qlł i pożywną strawę.

Kierownikiem Kursu z ramienia 
^•tuiej Pomocy Pol.techniki jest y. 
*a*ol Hellman, wice-prezes Bratniej 
' * 1uj Politechniki WarsT. — sekre- ! 
*Uem p. Jan Trzaska. Zapisy będą 

‘‘okiennie przyjmowane w godzi- 1 
04cL od 17 do 19, w lek »lu Bratniej 
* mocy, gmach Politechniki, (Pol 
tel 88 61 14 s*erpnia włącznie

Zgony.
W dniu 10 b. m. amarli w Płocku:
Jadwiga Glonkowska (Aleje, 4) 

diienię paromiesięczne;
Janina Bojanowska (szpital św. 

Trójcy) w wieku lat 26, nauczycielka;
Stanisław Śliwiński (Kościuszki, 9) 

daiecię w wietu 2 miesięcy i 18 dni;
Stanisław Czerauowicz (Szp'tal 

Chorób Zakaźnych) w wieku lat 16;
Hnbn* Smolińska (Szpital Cho­

rób Zsikrtnyoh) dziecię w wieku 
miesięcy 4-ecb.

Pożar w Fllinte Nowym.
W dniu 9.VIII o godz. 21-ej we 

wsi Fiiin Nowy, gminy Misaewo Mu­
rowane z nieznanej bliżej przyosvny 
wybuchł w sagrodzie gospodarza Bro­
nisława Bartczaka groźny pożar, któ­
ry strawił dom mieszkalny słomą 
kryty. Straty są znaczne.

Zatonięcie.
W dniu 9.VIII we wsi Sniegooin, 

gminy Rogozino wpalł do głębokie­
go dołu, stąd czerpano dawniej gli­
nę, a gdzie obecnie stała woda — 
2'/a tetn; Józef Kowalski, synek miej­
scowego gospodaiza i zatonął.

Awanturniczy pijany.
Wczoraj od samego rana policja 

płocka miała poważny kłopot z dwo­
ma nałogowymi pijakami, którzy 
spiwszy się ;ak bele, awanturowali 
się na ulicy-

Sprowadzóao ich do komisariatu ’
i zamknięto w areszcie.

Lecz osobnicy ci i tam dalej kon­
tynuowali swe harce, rozbijając deski 
nar i wogóle demolując całkowite 
uriądzenie aresztu. Musiano włożyć 
im kajdanki, na ręce i nogi, ale jed­
ną parę silniejszy z nich rozerwał.

Podnosili prsytem niesłychane 
krzyki i wrzaski, wołając, że ich po- ( 
lioja bije. fc

Naturalnie, wiadomość ta przedo­
stała się do matki jeduego z nich, 
która w otoczeniu dość sporej gro­
madki osób zaczęła spazmować i na- 
rsekić na poLcję przed komisarjatem. 
Dopiero po ujrzeniu na własne oczy 
co wyrabia jej synalek, uspokoiła się.

Czts dłuższy trwały te krzyki 
i awantury.

Mott by policja postarała się o ja­
kieś więcej oddalone mieisce dia tak 
awanturniczo usposobionych aresz 
tantów.

Osobnikami tymi są Władysław 
Bensel (Misionunka, 14) i Leon Ka- 
czcrowsii (Stary Rynek, 15).

Jak s ę dowiadu emy, obydwaj 
dość często pozwalają sobie na po 
dubne l.baoje, przepijając cały zaro­
bek, a petem wszczynają takie, jak 
wczoraj awantury.

Donlssienh policyjna.
W dn u 11.8. pohojs płocka spo 

rządziła następujące doniesienia za 
opilstwo •— 1; za sprzeda* mięsa w

Jabłonie nie obrodziły»
Wśród właścicieli i dzierżawców 

’ł ■ M Płocku słychać, że jabłonie 
tym roku nie obrodziły. Natomiast 

l?. 7uży urodzaj gruszek. Urodzaj 
■jWek jest te* w r. b. zupełnie 

mierny.

Zemsta czy głupie żarty.
W dniu 10 b. m. na cmentarzu i 

rzymsko-katolickim w Rogotwórsku 
nieznani sprawcy uszkodzili poważ- ; 
nie grób rodziny Kotlewskicb, przy- 
ozem nic nie zrabowano z wnętrza 
grobu.

Policja w tej ciekawej, a tajemni ' 
czej sprawie prowadzi energiczne Í 
dochodzenie, które życzymy jej szere- i 
rze, aby uwieńczyło powodzenie, i 
gdyż świętokrydzkie orgje na cmen­
tarzach naszych Jcsynią istotnie ; 
ogromne spustoszenia, nietylko w _? 
Rogotwórsku, ale i w P-ocku.

Eowa znaczki stemplowe.
Dnia 15 go b. m. puszczone zo­

staną w obieg 20 groszowe znaczki j 
stemplowe nowego nakładu. Rysunek 
nowego znaczka 20 groszowego, wy- ' 
miaru 19,5X24,5 mm., przedstawia [ 
godło Państwa w tarczy, otoczonej ; 
ramką w stylu renesansowym. W < 
górnej części znaczka umieszczono w 1 
rogach cyfry: 20 oraz nap s groszy, 
u dołu zaś uplata stemplowa. Kolor 
znaczka zielony. j

Zaznaczyć naleůy, ie 20-grosiû- j 
we znaczki stemplowe dawnych na- I 
kładów nie tracą swej ważności.

Brak kina.
Coraz częściej dają się słyszeć w 

Płocku głosy narzekające na brak 
kina, a nasz Znriąd miasta nie 1 
kwapi się z uregulowaniem tej spia- j 
wy. A jednak obok wszelkich zgub- J 
nych wpływów kin, z któiemi zresz- I 
tą walczą władze, praia i społeczeń- i 
stwo — n kt chyba n;e zaprzecza, I 
że kino w dobie obecnej jest wielką 
i potężną dźwignią cywilizacyjną, do- | 
starczającą szerokim masom godzi- ! 
^ej, a jednej nieraz rozrywki.

To też zbyt przedłużający s;ę 
brak kin w Płocku nie jest objawem 
ani normalnym, ani zdrowym, ani po­
żytecznym dla którejkolwiek strony 
i warto byliby sprawę tę doprowa­
dzić do jakiegoś pozytywnego zakoń 
cienia.

Choroby zakaźne.
Od dnia 1—8 b. ro. zachorowała 

w Płocku na dur brzusmy 1 osabi, 
od^szono osób 80, odkażono miesz­
kań 1, rzeczy 20. W Drobinie na 
płonicę 5 osób, zmarła 1 osoba, od­
każono mieszkań 2. W Bielinie 
Wizginji na gtuźbcę 1 osoba, odka­
żono 1 mieszkanie. W Swięoicach 
zachorowała 1 osoba na gorączkę po­
łogową. W Billino-Cel.anowie 1 zsch. 
os. na dur brzuszny.

Z iszczepiono w Nagórkaoh Dur­
skich 119 osobom P. Z U. Rozdano 
pigułki besredki w Płocku 3 osobom 
w C ikanowie 12 osobom.

Znaczna kradzież w Srebrnej.
Podczas gdy cała rodzina Wi- 

ktorji Grabowskiej w Srebrnej spo­
czywała we śoie, przez otwartą gór­
ną połowę okna dostaň się w nocy 
z 9 na 10 b. m. złodz eje i okradli 
gospodarzy z cenniejszych przedmio­
tów < biżuterji. Poszkodowani cenią 
swe straty na zgórą 1090 złotych.

Energiczne śledztwo w toku.
Wyrodny syn.

Dnia 10 b. m. policja aresztowa­
ła w Bodzanowie niejakiego Adama 
Mańkę, w wieku lat 20, który w spo­
sób okrutny bil swoją matkę Wła­
dysławę.

Wyrodny syn pociągnięty został 
do odpowiedzialności karnej.
Nieostrożne obchodzenia się z ogniem.

W dniu 8 b, m. we wsi Sadzewo 
gminy Ltdice nieestrożne obchodze­
nie się z ogniem spowodowało poż»r 
w zagrodzie gospodarza Piotra Żu­
rawskiego. Ogień strawił stodołę 
z tegorocznym sprzętem i poniszczył 
narzędzia rohucze.

Straty — bardzo znaczne.
Przez okno.

W nocy z 9 na 10 b. m. w 
Płońsku do domu p. Kooraia Woj* 
Lechowskiego zakradli się nieznani 
złodzieje i wyjąwszy szyby z okna 
splądrowali mieszkanie, unosząc łupy 
za zgórą 800 złotych.

Dochodzenie wszczęła miejscowa 
policja.

Wm îi’jfâ iWm - iaiiMi Ma
—■ ........ - im. Królowej Kingi -- -------—

Egzaminy wstępne rozpoczynają się w środę dnia 1 września o godz. 4 p p. 
Kandydatki, posiadające świ dectwa z ukończenia 4 klas gimnazjalnych, 
względnie 7 oddziałów szkoły powszechnej są przyjmowane na wydział 
ogrodniczy bez egzaminu, na wydział zaś handlowy z dopełniającym egza­
minem z języka polskiego, historji i arytmetyki. Kandydatki, nie posiada­
jące żadnych świadectw mogą zdawać całkowity egzamin wstępny. Kandy­
datki, które ukończyły 5 klas gimnazjalnych będą przyjmowane na drugi 
rok nauczania na wydział handlowy i ogrodniczy bez egzaminów. Na 
2-letn’ popołudniowy kurs krawieczyzny mogą być przyjęte bez egzaminów 
kandydatki, które ukończyły dwie klasy gimnazjalne, lub 5 oddziałów 

szkoły powszechnej.
Podania przyjmuje Dyrekcja wr kancelarji szkoły (Kolegjalna 21) codziennie 
z wyjątkiem niodz el i świąt od 16 do 3l sierpnia w godz. od 11 do 1-ej.
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üHiu Państw, im. ta SI. Malathowskiego « M 
ogłasza niniejsrem egzaminy do klas I — II — 111 — IV 
w dniach : 2 — 3 ym — 4-ym września bieżącego roku.

Podania na przepisowych formularzach z fotografią î me­
tryką urodzenia kandydata przyjmuje kancelaria w dni powszednie 
od 10 do 12 do dnia 51 sierpnia b. r. włącznie. 351

godzinach zbyt wczesnych — 1; za 
fałszowanie miodu —- 3; z doniesień 
prywatnych Lucja Zbyszyńska zamek 
dowala o kradzieży 2 desek, przyczem 
wskazała dom?emanego sprawcę tej 
kradzieży.

Echa Warszawskie.
Nasz przemysł rusza. Jak s ę do­

wiadujemy, Warszawska Bp. Akcyjna 
.Parowóz“ otraymala poważne za­
mówienie na budowę 4Ô ciężkich lo­
komotyw dla transportu węgla typu 
„Decaput" oraz 15 parowozów do 
głównej naprawy. W związku z tero 
zakłady przystępują do zupełnie 
normalnej produkcji prsy pełnym 
czasie pracy i pełnej załodze robo­
tniczej. (A W.)

Z Akademji Hasd owej „Pan Mini­
ster Wyznań Religijnych 1 Oświece­
nia Ptibli zn*go zatwierdził dn. 21 
lipa 1926 r. O. IV. S. W. 5613/20 
regulamin uzysk-nu. stopnia magi­
stra i doktora nauk ekonomicznych 
w Wyższej Szkole Handlowej w 
Warszawie.

Władze akademickie na rok 1926/27 
ukonstytuowały s ę jak następuje: 
Rektorem wybrany został prof. 
Bolesław Miklaszewski, Prorektorem 
prof. Kazimierz Kasperski, Sekreta­
rzem Senatu prof. Zygmunt Lima­
nowski wszyscy ponownie.

Zapisy aa rok 1626/27, przyjmo­
wane będą w Sekretär jacie Szkoły 
od 1 go do 15 wrześcia.

Pozbawienie obywatelstwa pol­
skiego. Decyzją mm. spraw we­
wnętrznych pozbawieni są obywa­
telstwa poli.siego za uchylanie się 
od obowiązku służby woj ;£owej, w 
myśl art. 1 rozporządzenia rady 
obrony państwa z d. 11 sierpnia 1920 
r., następujący nreszkańcy Warsza­
wy: Kulik Abraro, Potsszman Motel, 
Langleben Aron Jakób, Zysberg 
A bram, H ipensitadt Majer, Berek 
Lasocki, Boruch Tauman, Sokół Mo- 
szek i Kusz»r Hersz.

Utrata obywatelstwa nte zwalnia 
ich od wszelkich innych skutków 
prawnych, przewidzianych przez obo- 
w ązująoe przepisy za zaniedbanie 
obowiązku służby wojskowej.

l smta sńla.
Idylla kowieńska. Z nocy z 5 na 

6 sierpnia wykonany został napad 
błrdycki na kasę samorządu w Mar- 
jampolu. Napastnicy uderzeniem sie­
kiery odcięli głowę dozorcy Grabow­
skiemu, rabując kasę, w której znaj­
dowało się 3.000 litów. Po splądro­
waniu gmach samorządu oblźny zo­
stał prz.ez napastników naftą i pod­
palony. Podpalony gmach samorzą­
du spłąnął doHCsętnie.
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Wychowanie fizyczne i »port.
RikvraoWA wycieczka do Norwegji 

Polskiego Vach1u „Carmen. 18 lipca 
powrócił do Gdyni z pięoiotygodnio- 
wej wyoi6c*ki do Danji, Sswecji 
i Norw&gji polski yacht „Carmen“, 
x powiewającą na maszcie fl*gą pol­
ską i flagami trsech państw skandy* 
nawsk eh, które odwiedzi).

Ciekawą tg i pełną przygód po­
dróż odbyli inżynier Fisser a Krato- 
w a s dwoma synami i dr. Feliks 
Hłasko, osłonek Akademickiego Z w. 
Sportowego w Warsa*wie. Odbyli 
ją na wyścigowym yacbcie liczącym 
zaledwie 7,5 tun posługując się wy­
łącznie lagiami. Zmienna pogoda 
morska splatała śmiałym żeglarzom 
nie jednego figla. Na Bałtyku jut 
niedaleko Sundu niespodz.auie po 
absolutnej ciszy serwał się szturm 
tak silny, te pod jego náporem na 
tagle, Łiórc nie sdotano wczas tre­
fo w ad, pękły estery wanty głównego 
mantu, ora« złamał się saling (reja). 
Na szczęście do Kopenhagi byio juk 
niedzielo i posługując się fokiem 
i hexanem po 6>ciu godzinach „Car­
men* schroni'a się do tego portu. 
Gorzej bylo na Kategaťcio, tam pod 
wyspą Anhold niewiele brakowało 
do zatonięcia całej załogi. Rozhu­
kane Uie morskie, dochodzące do 
kilku metrów wysokości, zerwały 
i satopiły łódź pomocniczą. Wszelkie 
próby uratowania jej spełzły na ni­
eceni. 22 godziny bez przerwy całe 
góry wody waliły się na pokład, 
armsUjąc z mego wszystko co nie 
było mocno przytwierdzone, co chwi­
lę oblewając załogę od stóp do gło­
wy, Jednak wszystkie te ciętzie 
chwile zostały wynagrodzone i poszły 
w zapomn.enie, gdy „Carmen-“ cicho 
mknęła w białą noc póluocy, po 
srebrzystej fali fjordów, otoczona gia- 
nitowcmi skałami i zielonemi lasami. 
Z większych portów, do których 
,Carmen“ zawinęła, wymienić ialc- 
ty oprócz Kopenhagi, szwedzkie 
porty: Hełeingborg, Warberg, Göte­
borg, oras stolicę Norwogji *>slo.

Jest to dotychczas najdalsza wy­
cieczka dokonana na wyścigowym 
yaohoie, pod polską banderą.

Nauka pływania. Ciężar gatunko­
wy ciała ludzkiego wraz z głową 
równa się 1.0, ale gdy ciężar gatun­
kowy samego ciała 0.93, to cię- 
żar gatunkowy saiuej głowy = 3 02 
Wyraźniej: ciało bez głowy 
pływa na wodzie, a ucięta sama 
głowa idzie na duo jak k?,mień. t a- 
ia więc nauka pływania zasadza się 
na tem, by znaleźć linję wypadko­
wą środka ciężkości między głową 
a ciałem, tak, by usta wystawały 
nad powierzchnię wody o tyle tylko 
by oddychać było można, i na tej 
linji zapomocą powolnych, lekkich, 
zgrabnych mchów się utrzymać.

Korzyści ze Sportu pływackiego 
Mówiąc o pływaniu trzeba zwrócić 
uwagę na następujące momenty:

1) Użyteczność, a nawet nieo- 
dzowuość umiejętności pływania, 
niejednokrotnie ocalić może 
życie ludzkie.

2) Wpływ moralny. Pływanie 
wyrabia: odwagę, samodzielność, bo 
jak się jest na środku rwące», szero­
kiej rzeki, to człowiek sam musi się 
rozejrzeć w prądach i samodzielnie 
kierować tara, gdzie trzeba; siłę woli 
jeżeli przyjdzie prąd przeciąć lub 
pod wodę płynąć, albo na krę się 
wydrapać i t. d. Stąd to znana 
dzielność i energja Anglików, Bretoń 
czyków, Japończyków, Szwedów 
i t.p. narodów świetnie pływających.

3) Zdrowotność. Żaden sport na 
rozwój muskułów wogóle, a piersi 
i oddech specjalnie, tak nie działa, 
jak pływanie.

4) Gran. Inne sporty dla wydo­
skonalenia się wymacają kilku lat, 
dla nauki pływania i ratownictwa 
30 godzin zupełnie wystarcza.

5) Koszta. Dla innych sportów 
plac, przyrządy, narzędzia, usługa, 
kostjumy są bardzo znaczne. Dla na­
uki pływania cały przyrząd składa 
się z 8 słupków, żeidzi, desk\ i drąż­
ka z uwiązaną na końcu st!e*ą, ra­
zem kilkanaście złctycb, a kostium, 

j względnie brak kostjumu, nie kosz­
tuje nic.

6) Pora roku, Inne sporty mogą 
bzć praktykowane zaledwie kilka 
miesięcy w roku, np. footbal w lecie 
narty w zimie a i to rzadko kiedy 
i w wyjątkowych miejscowościach, 
gdy tym czasem pływanie przez ca­
le lato w rzekach i stawach, a przez 
całą zimę w basenach we wszystkich 
większych zakładach kąpielowych 
istniejących, albo też, jak np, dla 
wojska na wodz:e z kondensacji 
przy maszynach parowych, umyślnie 
w tym celu zbudowanych, więc 
przez cały rok.

7) Materjał ludzki. Wszystkie 
sporty są kosztowne, więc dostępne 
tylko dla klas zamożnych, nauka zaś 
pływania, przy odpowiedniem urzą­
dzeniu się, nie kosztuje prawie nic, 
a przynajmniej niezmiernie mało, 
jest więc dostępna i dla ludu, a za­
tem tembardziej powinna być obo­
wiązkowa i przymusowa dla wszyst­
kich jednakowo.

Rozmaitości.
Stah 8iQ miljoeerka w ciągu bar­

dzo krótkiego czasu. Dzienniki pary­
skie piszą, że pobicie przez pannę 
Ederle rekordów pływackich mę­
skich i żeńskich stało się sensacją 
dnia na obu półkulach.

Panna Ederle przepłynęła karał 
La Manche w ciągu 14 godzin z mi 
nutami i pobiła w ten sposób wszyst­
kie rekordy pływackie świata na 
wytrwałość i dystans.

Zgłosiły się do niej natychmiast 
rozmaite teatry, varlete i towarzys­
twa filmowe amerykańskie w celu 
produkowania jej popisów.

Umowy zawarte z ich impresarja 
mi dały pannie Ederle odrazu mają­
tek, wynoszący 1,200,000 dolarów.

Panna Ederle była przepisywacz- 
ką na maszynie w jednym z biur 
prywatnych w Nowym Yorku.

Barwa nebeská a muchy Jedsn 
z jefcsfsy włoskich proponuj aby 

kujhuie mąbwana b Jy n.e ńa biało 
lecz ns niebiesko, a to dla ochrony 
przed muchami.

Żądanie to nie jest bezpodstawne, 
dwaj bowiem wybitni przyrodnicy 
francuscy, rają wszy się badaniem 
wzroku much, stwierdzili, że muchy 
widzą wyraźme tylko barwy jasne, 
a zwłaszcza białą, oraz, że w świetle 
niebieskiem orjentują się bardzo trud­
no, a nawet uniżają jej szczególnie.

Dowiodło tego następujące doś­
wiadczenie: W pokoju pełnym much 
przyrodnicy zamienili białe szyby 
okna na niebieskie, pozostawiwszy 
tylko w jednej z szyb maleńką szpa 
rę, przez którą prześwietlały promie­
nie jasne słońca, Można było odrazu 
zauważyć wśród much niepokój 
i szukanie wyjścia, wreszcie wszyst­
kie rzuciły się ku jasnej szparze, aby 
przez nią wydostać s=ę z pokoju 
o świetle niebieskiem.

Na podstawie tego doświadczenia 
lekarze radzą, aby pokoje nawiedza­
ne najbardiiej przez muchy, malowa­
no na niebiesko, w Argentynie zaś 
uchwalono nawet niedawno .prawo, 
aby zakłady mleczarskie, przerabia­
jące mleko, nrały ściany pomalowa­
ne na niebiesko.

Sowieckie małżeństwa. Zona Zino- 
wjewa Lilina wystosowała do Polit- 
biura list w którym komunikuje, 
o rozejściu się z mężem ze względu 
na różnice w zapatrywaniach takty­
ki} partyjnej i zadań działacza komu« 
nistycznego. Ten ostatn» wzgląd tłó- 
maoayć należy trybem życia Zino- 
wjewa który nawet wśród komuni­
stów wywoływał wątpliwości. Naj­
większą sensację wzhudciły ustępy 
listu Lilinej w których jako lojriua 
komunistka komunikowała ona Po- 
litbiaru szereg danych o postępowa­
niu Zinowjuwa przede wszystkiem 
o przeprowadzonych na wielką skalę 
szantażach i łapówkach. Lilina nie 
zapomniała jednak zastrzec wydziele­
nia jej osobistego majątku który 
znajduje sję częściowo zagranicą.

(A. VI ,)

Warszawa

38 m’
8m’

2,5 m3
28 m1

Ogłoszenie przetargu.
3AR3ĄD DRÓG WODNVCH W PLOCRU

ULICA KRÓLEWIECKĄ, 28.
onłasza przetarg na dostawę drzewa sosnowego 

do budowy mostu:
okrąglaków gruboiol w oionklm kortou od 15 do 22 cni i dłu­
gości od 2 do ß m około...............................................
Bkrąłiaków irubaśa: w cienkim konor 30 cm długości po 7‘/2 m. około 
Oj en kich kiniśw«« (•) 8—10 (12 cm) długości od 3/4 m. lo >/6 około 
I úiík olt«:*i»kloh grubości 72 mm długości po 3’/a ni około

Otwarcie ofert nastąpi dn 20 «ûerdnia 1926 r. o godz. 12, do 
którego w terminu należy -kiaduć oferty w zapieczętowanych koper­
tach pod«wyż wymienionym adresem z napis.: »Oferta na loitawą drzewa

D i oferty dołączyć należy wadium w wysokości 3% zaoferowa- 
nei sumy lub dr wód wpłacenia powyższej sumy do Kasy Skarbowej 
a- Płocku na rachunek depozytu Zarządu Dróg .Wodnych w Plo< ku. 
Nieutrzymujący się przy licytacji wadium będą miel’ zaraz zwrócone

Dtstawr natyohmiasiawa do parti w Pio. ku — Radzlwiu w ciągu 
najdalej 14 dni od daty otrzymania zamówienia.

Bliższe wiadomości wraz ze szczegółowym wykazem drzewfl 
oraz W’ot oferty utrzymać można w Zarządzie Dróg Wodnych w Pło­
cku, ul- Królewiecka 28. w godzinach urzędowych.

Szczegółowy wykaz drzewa obejrzeć można oprócz tego w kaii- 
. Plarii’ b jiíuwv portu w Piórku — RadziWï i u nadzorców rzecznych 
RYBICKIEGO W Zakroczymiu, LEWANDOWSKIEGO w Wyszogrodzie 
i iWiERCZYÄSXIESO w Szpetalu Dolnym (naprz. Włocławka).

Zaliczki na dostawę wydawane nie będą. Należność za dr-.ïwo 
DJ dostawie i przyjęciu takowego zostanie wyasygnowana na K»ę 
Skarbową w Płock: lub w Warszawie. 668

naczelnik Zarządu: Inż. JAW TYRAŁA

Radio
PIĄTEK — 13-go sierpnia.

3 00 — 3.15 Komunikat gospodarczy.
5.00 —’ 5.25 Odczyt z cyklu „Najnowsza historja Pol- / 

ski- wygi. prof. H. Mościcki. .
5.30 — 5 45 Komunikat harcerski.
ß.Oül— 6.25 Koncert popularny, I
6 50 — 555 Odczyt z działu „Sport — wychowanie 

fizyczne” p t. „Łuk i lucznictwo“ wy­
głosi pos. A Zarychta.

7.00 — 7.25 HI ci odczyt z cyklu „Co każdy Polan 
o swoim kraju wiedzieć powinien* p. t, 
„Stosunki komunikacyjne w Polsce” wy- , 
głosi p. Juljan Suski,

7.25 — 7.35 „Rozmaitości.”
«.00 — 8.15 Komunikat rolniczy.
8.30 -—10. Koncert wieczorny

ZAPISUJCIE SIĘ DO L. O. P. P.

POWAŻNA FIRMA I 
poszukuje rutynowanego 

handlowca 
w w i e k u i a t 35, 

zamieszkałego w Płocku, 
dobrze wprowadzonego u tamtej­
szej klijenteli na stanowisk© za­
rządzającego składem w Płocku. 
Życiorys wraz z referencjami nad­
syłać do ..Reklamy Polskiej", War­
szawa, Jasna 10, pod „S. P. 55.“ 
mmii Wn 

z cukrowni „STRZELCE“ 
w każdej ilości

po 1 zł 35 gr za kilo 
g| SPRZEDAJE » 
SKŁAD Cll*au

J B. MWWMCBÏI
Kościuszki, 9; tel 218.^ 

Qtancja dla 2 kszialcąćych 
się chłopców — dot'.e ży­

cie i opieka — Warszawa 
Emilji Plater ?£ 7 m. 5.___
rZgiibinno książeczkie Wuj 

skową wydaną przez P.K. 
U. w Plockii na imię Bole­
sława Marona rocznik 1834 
zamieszkały w Krawieczynie 
gm. Ramutówko. _____ bob
TVïyJtnç na stutiL-ię k.lka pa- 

nienek. Wiadomość Mi- 
si o n arsk a 2ij, 000
Ookój umeblowany óla pu- 8 jedyńczoj osoby s cało- 
dtiennym utraymar.iui».Wu- 
domość w KsKg«roi Z eim 
Mazowieckiej, 6Ö1

. 1 ' i-T , Stancja dU uozniów lub 
uczennic. Pokojn widne, 

suche słoneczne, opieka 
troskliwa, ceny prsy stępi? h. 
Sienkiewicza 8. rn.6, 6t2

ddarn uaieolu na wLasooSć 
3 -tygodniowe — dłieii 

czyuka. Wiadomość: P*ulina 
Wołyńska ul. Szeroka, 10.
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Sklep futer H. Boums
przy ul Grodzkiej Na 12

zaopatrzony u’ świeże towary na nadchodzący sezon zimowy
poleca się Szan publiczności

Wszelkie zamówienia wykonywa się solidnie i punktualnie

SPÓŁKA HANDLOWA

ZIEMIOPŁODY”
Płock, Kolegialna, 8. Telef. : Kantor 135, mieszkania 21ó,

Zboża i nasiona kupuje n ôütôiïlie
płacąc najwyższe ceny.

Zakup zboża na eksport i rynek krajowy. 61 i

Hurtownia Tytuniowa
SZCZEPANA 

MJS1IEÍÍICZJ 
_____ PŁOCK UL. KOŚCIUSZKI M 9 TEL. 185. 

gCŁ Tytonie utai krajnie karty do gry
dobre i Łanie. 

Gilzy z watą „UFiJA", bibułka „AI0A“ 
Wata antini koty nowa „S A N T E“ także 

DUŻE MOCNE SKRZYNIE.

•t*-o
g IJo gruntownym remoncie zaopatrzony został obficie 
x w towary tej branży i poleca się łaskawym względom I Szan. 1 cznej klijenteli.

ŚWIEŻE MRSŁO ŚMIETANKOWE.MHHHHHH Wędliny i Sery litewskie

Sp. z ogr odp. Grodzka 15— Płock — Telef. 32 

fedtl Win. Wek. towarów ifolonlaluyth 
■i ga^oooiifiiiffli i

Wina krajowe owocowe MMMMMM

I. ROSKOPIŃSKI i S-ka I
lu« 
ca 
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